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Sytuacja bojowa.
V a.szawa. (PAT.) Komunikat Sztaoti generalne­

go z dnia 27 stycznia b. r.:

F-ont Utewsko-bialoruskl :
Oddziały nasze w pościgu za cofającym się nie­

przyjacielem, osiągnęły Unję jeziora Blyssun i rzeki 
Sai Janki inna grupr wojsk naszych dokonała śmiałe- 
gc wypadu na wschód od Dryssy i rozbiła oddział 
bolszewicki’ na linji kolejowej Dry ssa—Poiock. Celem 
uprzedzenia koncentracji bolszewickiej nu północny 
wschód od Bobrujs.ca, oddziałv nasze większemi si­
łami przeprawiły sie na wschodni brzeg Ferezyny i 
; ©zbiły w rejonie Kliczewa znaczne siły jolszewickie, 
biorąc do niewoli szfab brygady, 11 oficerów j wię­
kszą iiość szeregowców. Zdobyto przytem jediK dzia­
ło, 3 karabiny maszynowe, centralę telefoniczną f zna- 
czią  ilość materiału wojennego. Zdobycz naszych 
oddziałów na odcinku poleskim w ciągu trzeci, osta­
tnich dni akcji wypadowej, wynosira: 3 kompletne 
działa z obsługa i końmi, 12 karabinów maszynowych, 
120 jeńców, 6( koni, 5 Kuchni pclowych, duże taboru 
i narzędzi technicznych

F*-on< cłyńskl:
3pckój.

r e w in d y k a c ja  z ie m  p o l s k ic h  n a  z a ­
c h o d z ie .

Obejmowanie dalszych terenów postępuje według 
phnu; W- dniu wczorajszym wojska nasze weszły do 
Borów tuchoisk‘ch.
ł  4

SPROSTOWANIL FAŁSZYWYCH POGŁOSEK O 
SYTUACJI NA FRONCIE.

Wiedeń. (PAT.) Poselstwo Polskie ogłasza na­
stępujący komunikat. W  numerze niedzielmon „N. Fr. 
Presse" pojawiła się notatka, rzekomo z poważnej 
Połskiei strony, która wywołała senzację. a w nie­
których kulach nawet panik.. Poselstwo polskie 
stwierdza, że notatka nie pochodzi ze strony Posel­
stwa polskiego. Na podstawie urzędowych •wiadomo­
ści, które Poselstwo to otrzymało, może ono stwier­
dzić. że położenie na całym froncie polsko-rosyjskim 
łącznic z frontem wschodnio-galicyjskim nie daje ża. 
4nych powodów do pessymistycznych wmosków.

i P u p a rd e  P o j k I  
1 w  w o jn ie  i  R o s ją .

Wteddfe, Telegr. Komp. z Paryża. Marszałek Foch 
i Kierujący przewódcy wojskowi koalicji zostali upro­
szeni przez konferencję ambasadorów, aby wypraco­
wali sprawozdanie o poparciu, któregoby Polska mia­
ła doznać na r/ypadek kontrofenzywy bolszewickiej.

Winls-jr F&teH r  Londynie.
Wiedeń. (B K. z Londynu.) Poiski mimster spraw 

zagranicznych Patek Erzybył do Londynu.

E  J91 .
(Clą dalszy sprawozdania z posiedzeniu wtorkowego.)

Pobory rzędnicze.
Po ukończeniu dyskusji i po przemówieniu spra- 

v ozdawcy p. Osieckiego, przystąpiono do głosowa- 
nh , Odrzucono poorawkę pp.: Diamanda i Ziemięckie- 
gc o podniesienie o 10C proc. obecnego wynagrodze­
ni \ i poprawkę p. Rudzińskiego o podwyższenie urzę­
dnikom pocatku w  miastach, liczących ponad lOO.OOt 
ludności. W  głosowaniu nad anykułem 3. przyjęto 
poprswłc p. Piamanda o pracownikach kontrakto­
wych. Odnośne rezo!ucje komisji skarbowo-bndżeto~ 
w ej odesłane do odpow-dnich komisji. Przyjęto po­
prawcę p.Ziemięckiego o powołaniu związki1 w zawo­
dowych urzędników do udziału przy opracowaniu 
prag.i atyki służbowej i rezolucję o. Wojdahiiskieg© 
Ćo do Pi cji ktu reduk^i Ućrby urzędników. fiHt&wę 
przy5ęto następnie w ? i 3 czyicniu.

Odpo1 dedziałność urzędników,
Następnie p. Mieczkowski referował sprawę o od­

powiedzialności urzędników' za przestępstw’®, popeł­
nione w chęci zysku i zaznacza, że opinja publiczna 
domaga się kary śmierci za takie przestępstwr.

Na tern dyskusję przerwane
n roJekty nowych o staw

Między odczytanymi projektami, najważniejsze 
są: projekt ustawy o zniesieniu normy, obowiązując®* 
w sprawie przymusowego wy kupna monet złotych i 
srebrnych, wniesionej przez ministra skarbu, tuazież 
przyznanie odpowiednich zasiłków materialnych by­
łym wojskowym rosyjskim i austryiackim. fudzieź 
wdowom i sierotom po nich.

Na tern obrady orzerwrno, Następne pojedzenie 
we czwartek.

Przpl plebiscytem 
na Śląsku cieszyńskim.

PRZEBYCIE KOMISJI PLEBISCYTOWEJ.
Berno. (PAT.) „Lidove Noviny“ donoszą że 

część koali :yjnej konusji plebiscytowej przyjeżdża 
dziś w nocy do Ckszyna. Prezydent komisji przybę­
dzie wr kilkw dni później.

Cieszyn. (PAT * Wedle telegramów, które nade­
szły dziś do komisji aljanckiei w Cieszynie, komisja 
plebiscytów a wyjechgłą z Paryża ?6. btn. i przybę­

dzie  do Cieszyna drogą na Wrocław Inia 30. btn. P re­
zydentem komisji fest p. Manville. W  hotelu pod Je­
leniem przygotowano 45 pokoi dla członków' komisji 
plebiscytowej.

SZYKANY CZESKIE.
Cieszyn. (PAT.) W nocy z wtorku na środę do­

konali Czesi licznych aresztowań spokohiych obywa 
teli polskich w Karwinie, Stonowie i Olbrachcicacb 
Ai esztowano i w w ieziono  z Karwiny górnika 
Edwarda Sembota. delegata robotnków Szybujące 
Jar.a Łukosa, właściciela kina Przewieczkę, ze Sto- 
nowa proboszcza ks. Krzystka i kierownik! szkoły 
Adamskiego, a z Olbrachcie burmistrza Cichego. 
W tej snrawie wniesiono do misji aljanckiej zażalenie 
z zagrożeniem odwetu, o ile aresztowań! nie zostaną 
natychmiast uwolnieni

Z psik ni 3alekinr WsMzie.
Wiedeń. B, K- z Moskwy podaje doniesienie z Ir- 

Hi:cka, że wojska czeskie, znajdujące się tamże, zacho- 
v-tiją przyjazna neutralność Ich odjaza na wsćnód 
bez przr szkód został zapewniony. Wojsku Semenowi, 
które chciały Czechów powstrzymać, zostały prze? 
nich opuszczone, przyczem generałowie Petrów i 3y» 
czew postali pojmanL Z nad Amuru donoszj o gwał­
townych walkacb z wojskami poiskieinL Nad górnym 
UczeteK zostało wojsko Semenowra odpędzone od li­
nii kolejowej. W całej prawie gubernji Irkuckiej zo­
stały ustanowione władze sowieckie.

Londyn. „Daily Mail“ z Charbinu. W-adonrośĆ 
o wzięciu do niewoli Kolczaka, petwieroza się. Kol 
czak bedzie osądzony przez irkucki sad rewolucyjny. 
Co do losu skarbi; Kołczaka w wysokości 70 milio­
nów', nie ma żadnej wiadomości.

Kraków'. (Radio z Mostowy.) Donoszą tu o zadę­
tych walkach Japończyków z bolszewikam. nad Amu­
rem.

3. WINTER.

Sptacy urabia.
by? to ! tściy/ie hrabia aktotkit Jej nbaolal Tak 

jest. Nie dlatego, że _ - pfe, któż by tam! Ale że o 
lła ściągnęła go do pensjonatu. Dc bardzo aystyngo 
danego naturalnie.... w j najlepszej dzielnicy. Coś niby 
hotel familijny albo nensjonat niewieści. Roiło się tam

kobiecości... zane-vne. a nawet stanowczo za wie- 
tego tam było.

A ta aktorka? Ol z najlepszego domu! Role dam 
galonowych. Ch wuowo: zre: z*ą nie angażowana, nosi­
ła szare tailor maaes i dnych klejnotów. Tak. Po- 
ł«.ni baronowa Olga z  Austrji. Trosia rzecz, że musiała 
być i baronowa. I 1Hk ż wsze gdy się aktorka zej­
dzie z baronową, nienawidziły się te damy i tu. To 
Jest psychologiczna W mściwość. xVloźecie ją państwo 
^bri.wdzić przy najbliższej sposobności

Baronowa drobna, zgrabffiutka, żywa jak iskra 
-tnia’a się głośno, paTita duzo błyskając oczyma i 
*ylentami. Nosiła najbaTdzi i opięte spódnice j naj- 

- ensze pończochy. Deptała na «erkach wprost nad- 
b&Kuralnej wysokości — kiżdy mniej doświadczony 
brałby' ją za aktoikę. Alę.(iziś iffiKffa już^naw-et profe­
sorów do tego stopnia nar^nych W iwżdyn. razie ba­
rona przj- r.ie) nie było, bawił w Karlsbadzie.

— Wiecie moje panie, — rzekła baronowa ao pa.i 
swęgo kółka — nie rozuęiię tych mężczyzn, f >jąć ic) 
ule mogę Cu oni znaidują w takiej aktorce?! — I ;zc-

Panną Bielicka bardzo jest elegancka — szepnęła 
Ydną nieśmiało.

— JiKto elegancka?! — za\vołała baronowa ni- 
wccząc ją wzrokiem—  a-od kogoż taKie osoby ucz^ 
się. najywajqc pozom ełegancji?! Oto nas naśladują, 
tias! — i założyła wy soko nogę na nogę.

Jeśli baronowa powiada — nas, — to ma na my­
śli Wyłącznie gotajski kalendarz cd hrabiego w gó- 
^ze. Ale tego otaczające ją burżujki nie rozumiały, 
więc wtórowały jej poglądom.

— To niesłychane! — wzdycha.a znowu aairor 
ica śród swoich wielbicielek, a miała ich więcej niż ba­
lonowa.

— Mamy przedstawiać damy z towarzystwa i 
stoimy przed nieosiągalnem zadaniem, proszę n. P. 
spojrzeć na lę baronową. Czy podebm aby to był 
wzór dla nas?!

Raptem wśród tej rozterki zdań, wpadł w pen­
sjonat hrabia. Hrabiowie bywają rozmaici; Wyścigo- 
wćy, tlirtowcy, myśliwi, spo-towcy, te r zaś był hra­
bią wodzirejem. Osobista zaś jego p-zewaga leżak', 
w on es tepie o „niedźwiedzim" i w pewnym ruchu ra- 
liiipri przymilnym i słodkim. Ruchem tym pieścił nie- 
iakc kobiety, pieścił jc w obecności mężów, braci, ku­
zynów. matek i opiekunek... niczego nie chcąc za to. 
Zresztą był to słusznego wzrostu śmigły chłopak, 
skończony typ rosyjskiego charta.

Przybył Ko stolicy aDy się wytańczyć. Troskliwa 
jego marna zyczyła sobie aby zamii szkat w  pensjona­
cie. Zaś przyjaciółka jego przyjaciela nanna Bielicka 
poleciła mu swój. Rzecz prosta bez zarzutu,

Jeżelibyiii powiedział, że wpadł tam w yiiłabkę,
! to bym przeholował. Wcale nie wpadł, szeal sobie 
j wygodnie. Bielicka lrowiada raz m.edzi pleczystem a 

rybą:
- -  W  okrutnycn człowiek jest obrotach na do­

bitek znajomy mój sprowadza się tutą).

— Czy który z kolegów? — pyta baronowa, sie­
dząca n przeciw,

— Nie, - -  powiada aktąrka, patrząc je.5 prosto w 
oczy, — hrabia.

--- Pannę Bielicką wzywa telefon! — krzyknął
ooy.

Aktorka wybiegła. Codz>eń tak było międzj pi* 
czystem a lybą.

— Aż liraoia! — gorszyła się baronowa — skan­
duj prawdziwy! I lo opowiada publicznie. Wprost 
nieobyczajnie. Nie uważa pani?

— No, zobaczymy, — odparła rzezema amery­
kanka.

— W każdym razie. Ma pani słuszność — przy- 
•znała tamta, — a licho jeszcze w it, co to za hraoia.

| ’ Panna Bielicka wrócili jaśniejąca rozradowa­
niem. ,

i —- Jak panią męczą tym telefonem — rzekła ba­
ronowa z udanem współczuciem

— O! bardzo chętnie rozmawiam, — aoparła tam-
ta

— Wierzę pani! — rozśmiała się baronowa a 
oczy jej skrzyły pauperskirn humorem, — zwtaszcz*. 
nie będąc tak długo angażowaną. Niechże nam pam 
nareszcie wyjawi, jak się ten pani hrabia nazywa?

- -  Hrabia Szecey — odparła aktorka. — ale to 
wcale „nie mój" hrabia.

— Pani daruje, to takie austryjackie gadanie. Szo­
ce y ó w  znam. To stary, dobry ród. Pewnie z akie] 
bocznej linji

— Dotychczas nie obchodziło mnie to, — odparła 
akie -ka łagodnie.

— Czy to aby prawdziwy hrabia? _  wtrąciła 
amerykanka.

tDok- uast.)
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Z przemysłu nUtoncgo.
Dobrze poinformowane tutejsze sfery przemy­

słowe otrzymały z W arszawy w^żne wiadomości, 
które spowodują niewątpliwie znaczne ożywienie 
naftowego ruchu przemysłowego. Mianowicie, nowy 
minister skarbu. Władysław Grabski, uwzględniając 
ogromne koszty wiercenia i eksploatacji, zgodził »ię 
na ustanowienie za nowi [wyprodukowaną ropę ceny 
180 marek ta 100 k i  .

Delegacja pro. uccntów żądała ceny 200 marek 
(koron producenci już nie chcieli).

W kierownictwie urzędu naftowego zaj^ć już 
miała zmiana. P. Klobasza dymisjonował a na kiero­
wnika urzędu miał zostać powc-ł ny inż. Stanisław 
Widomski. I wów snoże spodziewać się, że nowy 
kierownik urzędu naftowego uzna, że Lwów Jest na­
turalnym ośrodkiem przemysłu naftowego i w zorga­
nizowaniu tego tak potężnego a dziś tak zaniedbane­
go przemysłu okaże ten sam zapai i energję, jatuej 
dał dowody w listopadzie 1918 roku, jako jeden 
z piei wszych organizatorów obrony Lwowa.

Rewindykacja ziem oolsKicii 

na Zachodz ę.
Gntew. (FAT.) W e wtorek wkroczyły wo'ska 

polskie do Gniewa nad Wisła.. Droga do Gniewa była 
bogato przybrana flagami narodowemi, wieńcami, a 
nadto ustawione były bramy tryumfalne. Mieszkańcy 
p .zy’mowalt wojsko polskie z entuzjazmem. Na ryn­
ku zgromadziły się tłumy publiczności z Gniewa, o- 
kolicy i powiatów sąsiednich, położonych na prawym 
brzegu Wisły. Wkraczające oddziały powitał były 
pose* proboszcz w olJischIager i kanonik KupczyńskL 
Odpowiedział pułkownik Sztec. W południe dało mia­
sto obiad w byłym Domu niemieckim. Wieczorem 
o d b jh  się zabawa ludowa, a potem bał w salach Do­
mu niemieckiego. W' mieście wzorowy porządek u- 
trzymywała do chwili nadejścia wojska polskiego 
straż pod komendą obywatela Głowacka.

AnjIJa rozpocznie 
operacja przeciw Rosji.

Wiedeń. B. K. z Berlina podaje za „Daily Mail" i 
„Dail1" Chronicie*1 informacje o konferencji między L. 
Gt orge‘m a Cliurchile‘m i byłym szefom angielskiej 
irurynarki Jeiiycoe‘m. Zapewnia ją, że admirał otrzy­
ma komendę nad augiełskiemi siianti morskiemi, które 
podejmą w najbliższym czasie cpciacje p rzeaw  Rosji 
Rov.il ekiej.

AS0U1TH O STOSUNKU ANGLJI DO R O SJt
Kraków. fRadjc, z Kordeioh). Asąuiih wygłosił 

w Cambridge mowę o stosunku Angiji do RosjL 
Podniósł on, że polityka Angiji wobec Rosji nie tro­
szczyła się nigdy poważnie i wytrwale o s.worzente 
poastaw dla pokoju Angiji z Rosją. Rosyjska polityka 
wobec rządów koalicji była od noczątku błędna i źle 
zainscenizowana. Nareszcie teraz, powiedział Asquith, 
ncz;v niliśmyv co powinniśmy byli uczynić już przed 
rokiem: znieśliśmy częściowo blokadę,
ZAPRZECZENIE POGŁOSKOM O WTARGNIĘCIU 

BOLSZEWIKÓW DO TNDJI.
Karłsborg. Biuro Reutera zaprzecza stanowczo 

wiadomości, jakoby bols-ewicy wtargnęli do Indji. 
Wojska bolszewickie znajdują 3<ę w odległości setek 
mil od granicy indyjskiej.

Z Węgier.
NADZ»EJc WSKRZESZENIA MONARCHA 

jG udapeszt (W. B. K.) Pre tydent miuistów Htisar
wygii-sił wczoraj na zgromadzeniu moWę, w której 
w y raz i radość z tego powodu, iz zjednoczenie chrzę­
ści. at.sko- nru odowe odniosło zwycięstw'0 w stolicy, 
które przewyższa największe nadzieje. W  Md ej for- 
mic bodzie urzeczywistnione królestwo Węgierskie, 
jest kwestją czysto konstytucyjną i techniczną. Było 
by przedwcztshcm już dziś wystąpić z popularnemi 
nazwiskami. W tej chwili nie leży w interesie Węgier, 
aby zagranica mieszała się do tej sprawy,

WYNIK WYBORÓW.
Wiedeń. (B. K. z Budapesztu.) Dzienniki ogłaszają 

\yvnik1 wyborów, znane do północy. Wedle nich uzy­
skało clirześdjańskc-r.arod">wc zjednoczenie 61 man­
datów, ipartja drobrvch rolników SSjf mrodown- 
kietyczna 4, bezpartyjni 2, chrześcJańsko-sOcjalna 
partja gosi tdarcza i mandac

KANDYDATURA liOOVERA NA PREZYDENTA
STANÓW ZJEDNOCZONYCH.

"Aledeń. {B, K.) Wedle „Echo de Paris“, Hcover 
przyjął obecnie kandydaturę na prezydenta Stanów 
Zjednoczonych, ifie zdecydował się jednak, czy ma 
się przyłączyć do repubhkanów, czy do demokratów.

h n k i e t a  
w sprawili pizrsztuSzi iiwowa.

PRZYSZŁE ZNACZENIE LW OW A DLA PRZEMY­
ŚLU NAFTOWEGO I OBROTU ROPA.

Wczoraj wieczorem odbyło się w Pol. Towarzy­
stwie Poiuechn.czncfn czwarte z rzędu posiedzenia 
w sprawie przyszłości Lwowa.

Zebranie zagaił prezes Rybicki zaw;adamiują i o 
zgonie członka Iow. p. inż. Zygmunta Ursinicgo. któ­
rego pamięć uczcili zebrani przez powstuiie. Nasię- 
puie zawiadomił o nowej serji wykładów, tyczących 
ię traktatów pokojowych, przygotowanych na naj­

bliższe soboty stycznia i lutego; puczem zaprosił P. 
inż. Marjana Wiełeżyńskiego do wygtos-euia refera­
tu na temat „przyszłe znaczenie Lwowa dla przemy­
słu naftowego i obrotu ropą**.

Prelegent stwierdza, że mówiąc o przemyśle 
naftowym w Polsce, mamy na myśli Borysław z oto­
czeniem. tj. tak zwane zagłębie naftowe

istnieje w spólta cecha dla Lwowa i Borysławia, 
Która ujawniła się podczas walk listopadowych 1918 
roku. bo tylko te dwa miasta nie podu-dy się Ukra 
ińcom .

Przechodząc do znaczenia polskiego przemysłu 
naftowego dla państwa wskazuje prelegent na pier­
wszorzędną jakość borysfawskiej ropy 5 jej produk­
tów. D .siejszy obszar Polski potrzebuje dla wła­
snych celów więcej jak dwie trzecie produkcji ropy. 
zaś jedną trzecią sprzedać możemy za granicą, jak* 
produkty naftowe, w celu poprawy waluty.

Przemysł naftowy powstał z myśli i prrcy pol­
skiej, lecz brak pewności siebie i wiary, był powo­
dem przejścia 'ego, wyciągu niespełna 10 łat, w rece 
kapitału obcego. Dziś znajduje się 95 proc. kopalń 
naftowych w rękach obcych, ręsztę zaś starają się 
Anglicy i Francuzi obecnie wykupić

Siedzibą myśli tworzenia polskiego przemysłu 
naftowego był zawsze Lwów. W ystarczy wymienić 
kilua nazwisk, jak Lukasie wicz, Szczepanowski, Wol­
ski i Odrzywolski, którzy dali podwalinę pod ten 
przemysł i nadali mu europejski rozgłos.

Lecz gospodarka bez szerszego planu skończyła 
się klęską. Zabrakło tęgich ludzi ao prowadzenia ro­
bót i kopalnie przeszły w obce ręce. Wpływ Lwowa 
zaniknął, przenosząc się wraz z kapitałem do Wiednia.

Obecnie czas pq temu. by przywrócić znaczenie 
Lwowa, jako stolicy naftowej, dla ws7*sfkiCh klas, 
dla kapitalistów, inteligencji i robotników.

Obcy kapitał zwija swoje Wiedeńskie b»ur« i 
nrzenosi sie do Polski. Francuzi kupują kopalnie i za* 
ktudaia sr-ółki. Polskie Towarzystwa garną się aame 
do Lwowa, obce ^aś wahaj;, się jeszcze miedzy Lwo 
wem a Warszawą. Gdy więc miasto nasze pragnie, 
by spółki naftowe obrały Lwów Jako swoją siedzibv% 
jjowinno uchwalić dla ąowo tworzących się spółek, 
podobnie lak dla kamieni':, pewną ilość łat wolnych 
od podatku.

Należy zalać się dalej Borysławiem, buduj.ć tar: 
odpowiednie pomieszczenie dla pracowników, zaopa­
trzone w wodociągi i odpowiednie oświetlenie, stwa­
rzając si pi tal i inne humanitarne instytucja. Muszą 
tam powstać szkoły przemysłowi, i realna, skad dzie­
ci borystawskie miałyby wstęp na Politechnikę we 
Lwowie.

By jednak ceł został osiai mięty. mus! być Pań­
stwowy Urząd naftowy przeniesiony do Lwowr ł to 
w czasie jak najkrótszym.

Z polskich przemysłowców I prz< dstawlcteli od­
biorców produktów naftowych, należy stworzyć Ra­
dę naftową, któraby kontrolowała czynności tego 
Urzędu.

Reasumując powyższe wywody stwierdza prek 
Hent, że chcąc uczynić Lwów stolicą naftowa, należy:

1) .przenieść fak najprędzej Państwowy Urząd 
naftowy do I.wowa;

2) uchwalić dla nowych spółeg naftowych *woł- 
nienłe lub zmniejszenie podatków gminnych n& prze­
ciąg fi !a|;

.3) stworzyć jakajlepsza komunikację kolejową i 
telefoniczna z Borysławiem,

oraz 4) popierać dążenia mieszkańców Borysła­
wia w  kiertmku stworzenia siedziby Judzkiej kultury, 
a w szczególności budowy dróg, mieszkań i szkń* dla 
Inteligencji i -oborników.

Po bardzo interesującym referacie wuł^uJh, $lę 
ożywiona dyskusja. Prezes Rybicki wspomniał o ko­
nieczności założenła nowej rafinerii nafty na więKszą 
ssalę ł zabiegach Towarzystwa w rriiniste:^twię skar­
bu. w  sprawie przeniesienia Urzędu naftowego do 
Lwowft*

Prezydent Gąslorowskł, J-wo najstarszy bory- 
sławczyk, podziela w zupełności zapatrywania prele­
genta i wypowiada życzenie wyjecie agend naftowych 
z pod bezpośredniej kompetencji ministerstwa skarnu, 
a podporządkowania ministerstwu przemysłu | han­
dlu. gdziebv wszystkie dziaiy (górniczy. rafineryjny 
i handlowy), mbgły być złączone w jednej sekcj!

Przemawiali jeszcze prof. KrzyCzkowskl, podno­
sząc owocna działalność nolsktego technika j róbotni 
ka (Mazura\ i-rezes Barwłcz, omawlnjae sprawę ko- 
munikacii z zagłębiem naftowem i nreletrent. Rezolu­
cje rretezenU uchwalono. ^vyra| ’iac przekonanie, że 
oddział borysławski P. Tow. Popt. Wvg^tire odno- 
wiednie ^fc-ioAl w sprawie rrdv naftowe i kultunl 
nych postulatów robotników i przeszt* J« do Lwc „a.
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M u t i t i j e l p t e
SPRAWA ADRJATYKU.

Wiedeń, (Tclegr. Ko.up. z Paryża.) W  dobrze iH> 
informowanych kołach słychać, że Jugosławia odpo­
wiedziała nr ultimatum koal.cji odmownie. Odpowiedź 
dotychczas nie nadeszła. Także i delegacja jugosfo- 
v ianska w Paryżu nie ma dotychczas żadnej w'ado- 
mości w sprawie przedłużenia tęrnunu do odpowiedzi 
w k.zestji Adrjutyku.

'W  PREZYD.N r  FRANCUSKI W  BELGJL
Kraków. (Radie z Paryża.) Prezydent r-pnbl^ł 

francuskiej w towarzystwie p. Miileranda wyjschał 
we wtorek wieczorem z dworca północnego do Bel­
gii. gdzie w >iic.ncśct Lnla Mberta oi zneczy krzy­
żem wojenn^n miasta Nieur-OTt, Dl><muiden i Yp»cs. 
MrrszuUk rpen połączy się z prezydentem w Dun- 
khree.

PODRÓŻ CLEMENCEAU DO F O Ip ru .
Kraków. (Radio z Paryża.) „Petit Parisien" dono­

si, że Clemenceau uda sję wkrótce do Egiptu.

f  POSFLS. fW O  NIEMIEC KIE M) PARY+U.
Kraków, (Radio z Paryża.) Wilhelm Mayer, peł- 

t, imocnik rządu niemieckiego, przedłoży swc.t listy 
"wierzytelniające ministrowi spraw zagranicznych 
Millerand ow na Ouai dę Orsaj, w piątek, dnia 30 jm-

KOjlFERENCJA BISKUPÓW NIEMIECKICH.
Kraków. (P^djo z Nordeich'. W e Euldzie zostart 

otw*arta trzydniowa konferencja biskupów niemie­
ckich pod przewodnictwem ks. biskupa dr. Rertrama 
z Wrocławia.

PO  ZAMACHU NA rRZBERGERj
Kraków. (Radjo z Ljoi.uj. Omawiając zamach na 

Erzbergera, pisze „Petit Journal** w  numerze wtor­
kowym, żc zamach na Erzoergera jest dos-dna ilu­
stracją tendencji pargemonistycznych, która zatacza­
ją w Niemczech coraz szersze kręgi

STAN ZDROWIA EPZBERGŁRa .
Berlin. (Biuro Wolffa.) Stan zdrowia ministra Erz- 

bergera nieco się polepszył. Temperatura wyn-^sj wie­
ce] niż 37 stopni I1 uls jest bardzo silny, s*an t słabie- 
nia trwa daltj. W Jągu  wczorajszego dnia nadeszło 
wiele telegramów koulajencyjnych. Wśzyscy przed­
stawiciele rządów zagranicznych wyrazili sw>je 
współczucie.

ADMINISTRACJA FRANCUSKA W SZLEZWIGIL
Kraków. (Radjo z Ljonu). Do Flensbnfga p-żyby- 

ła komisja międzynarodowa mają-a objąć administra­
cję 2 okręgów plebiscytowych. Przejęć! ! -gend po­
zostających dotąd w ręku or anfiw pruskich. odbvłr 
się bez żadnych pri eszkód. Wrancuzi objęli okręgi 
Sonderburg i Hadeslcv (?), gózic ich p rr/ję to  z nie­
bywałym entuzjazmem. Ludność obu tych okręrów 
jest przeważnie duńska.

RZAD SOWIETOW NIL OPUSTCZAł MOSKWY.
Wwik*. <B, K ( M otsisy.) Zagraniem* -tyesze 

iSK?owe rozszerza a «i«d «.r.i*v ze Kcniis-'? łudowt 
z powodu obaw > dżumy i lyfusnj opużeni M-h k w :. 
Ani dżuma ani żad i • inna epiif m ji me giozi stolicy 

wład»s sowieckie me » iąłv nudy  ta tu a tn  opn- 
szcz:n*a M oi»«v l a k  samo niep twaziw* jts t po­
głaska, htkoby w Moskwie wybuchł bunt wojska 
czerwonego.

BOLSZEWICY POD ODESSA.
Wiedeń. (c< K.) ..n . Y. Times** z KonstamynoroU. 

At pija czerwo.ia zuajdi1: się >d OJcssy na idległoś' 
stizału armatniego. Konstiiowię sprzy.morzonych 
pa istw odjechali do Tr^penzuntn.

DENiKlN JtSZCZL WALCZY.
WiedetL Tclegr. Komo. vta Berlin. WedłóK agen­

cji rt.ivasa, angielka misja Wujskcwr w głównej kwa 
terze donosi o sytuacji na fronc boiszewli kim co na- 
stęruje; Armja knukazna stoi poza rzeka Aksc1, 60 mi! 
ua południowy zachód od Carycyna. udparta ona S 
gwałtownych ataków frontowych i jeden manewr o- 
saczający kwego sxrzydła bolszewickiego. Armja 
dońska treyni-t się na lin>( od ujścia Donu aż do połą­
czenia iiv tej rzeki z rzeka Akscj. Armji wzerwom 
u: iłowała bezskutecznie zapomocą 5 mostów dokonać 
f.r.;ejścia rzeki, pochóc jej na Ou sę zostuł wstrzy­
many, Prgło&ki o usunięciu D-nlkiu są nteprawdd- 
we,

KOMUNIK..T BOLSZEWICKI
W kdeń (B. Y. z Moskwy.) Snrawozd-nie ironto- 

we. Na fmnciu zachodnim potyczki wy wiadowesn, 
Na froncie południowym został zajęty Eltawetgratf. 
Wojska czerwone posuwają się ku zachodowi. Na 
frcncie południowym zbliżajg 'ię także wejsna czer­
wone do WozneneitSKa. Gwałtowne watki tccza się 
pod Perekopert. Na łronci. kaukaskim tocżą się wałki 
40 wiorst na "Rudnia od Kratorskeja,

DEN1KIN W  KONSTANTYNOPOi U.
Wiedeń. (B. K ) Wedle „Echo de ł^ris* z Kon­

stantynopola, Denikir, miał przybyć do Konstantyna- 
ooia zc swoim : ztabem na pokładzie m giehktcro ®- 
trę tu  w ojennem  . . .



RZĄD SOWIETÓW GRÓZL 
Poznań. (Radjo z Be-lina). Rżąc sowiecki zawia­

domi* państwa ententy. źc gotów jest na podstawie 
Przedstawionych przed kilku miesiącami warunków 
Paulazać stosunki bankowe. Jeżeli ententa nie zgo­
dzi się, maja być zatopione wszystkie okręty koali­
cyjni w p o ła c i '•osyjskich.

kBYLF h a n d e l  s z e d ł *.
Wiedeń. (B. K.> „Petit Journal" * Nowego Jorku. 

Przedstawiciele 45 amerykańskich łomów handlo 
wych mieli zażądać od sekretarza stanu, Lansinga, 
*by podjęto znowu handel z Rosj?

JEDNODNIOWY STRAJK W ŁkO i EB .i 
DĄBROWSKIEJ 

Sosnowiec. (PAT.) Mężowie zaufania órrików 
ogłosili na środę jednodniowy strajk, jako prote-t 
r„zeciwko Zlej aprcw5z;xji Zagłęb... Narodowy Zwią­
zek robotniczy wydal ptzeciwko temu oderwę, pod­
nosząc, że straj-i nie poprawi aprowizacji i że w  naj­
bliższych dniach ma przybyć 150 wagonów żywnośu 
do Zagłębia,

Warszawa. Radjc % Moskwy.. Onegdaf odbyto 
Się w  Moskwie uroczyste przyjęcie z honorami woj­
skowymi w yjalon/ch nrzcz Stany Ziednoczone ko- 
nmr.istów rosyjskich-

Vi ucń. (U. K. z &nni$m) Bames, przedstawi- 
Ger.ize wi su . rą dvnłrję.

Psiryż. t Agencja Huvas<0 Albert Thomas zost«i 
dziś i-rzalj cludricm wybrany jednomyśiiiie przewo­
dniczącym n.ię^zyi.arodou ego urzędu pracy.

Z  i r a s y  suskiej.
Co owled^ai* mi. J

Ińtramsk? minister pracy p. Bezpatko udiieli? re­
dakcji „Wpereću" w yw bdu o obecnej polityce ukra­
ińskiej. Wspomniał więc najpierw o polityce we­
wnętrznej gab m tu Martosa i Mazepy, która rzekomo 
olbrzymie odniosła sukcesy, zjednawszy sobie przy­
chylność zarówno ukraińcow jak i mieszkających na 
Ukrainie żydów, PolaKÓw i Rosjan -  z wyjątkiem 
skrajnej lewicy (komunistów) i sitrujnej prawicy 
v2woienuików hetmana. W dalszym ciągu swego wy­
wiadu p. Bezpalko oświadczył, że rząd UKraińsk, po- 
zi a1 dokładnie dążność państw, któi«- mogą rozstrzy­
gać sprawę ukraińską, by samodzielna Ukraina nie 
»nn Ju  i dlatego na pierwszym planie stawia potrzcoę 
Piztkoiiania całego świata, że żadna wt(iS* siła niez® 
v.ładnie Ukrainą, a kiedy rzecz ta wyjaśni się, przez 
zwalczanie każaego, kto nwuszy suwerenność naro­
du iihaińsk'.eg<\ v iedy  rząd ukraiński znaJdzk par­
tnerów w swej- polityce zagianjczpęj.  ..................

W :akiem oświetleniu mówiąc o stosunkach poi 
sko ukraińskich, P. Be opałko ograniczył się tylko do 
Pidania przebiegu rokowań połsko-uk-a‘ńskich, w 
których pomyślny przebieg wierzono, gayż rozwijały 
sie "od hasłem realnych potrzeb. „Ciężkim ciosem 
dla stosunków wztdemnych między unIskH a Ukra­
iną },y>o to, co stało się na Ukrainie i  końcem Istopa- 
da i 7 początkiem eurdnia" Mówiąc o bolszewikach, 
P. Be?p?lko w yraz i nadzieję, żc w rządowych sfe­
rach Rosji sowieckiej ustala się przekonanie, że wła­
dza tolszcwick a nie utrzyma cię na Ukrainie i że 
trzeba uznać na terytorium llkrainy demokratyczną 
•republikę.

Rakowski] w .Olowł*.
Przebywający w Kijowie RakowsRIJ, .eorg;,nizu- 

le założone p-zez niego w !TN> r. biura propagandy 
komunistycznej j a kordonem. Biuro to poozielone jest 
na sekcje: irifJdiską, rumuńską, polską, czesko sło­
wacką, niemiecką i bułgarską. Agitatorów dobiera 
z Pośród jeńców wymienionych n;.* odcwości. którzy 
iic: .^szczaja na sipecjrlne kursy. Mieszczą sie one w 
•r.stytucie handlowym przy bulwarze Bioikuwslim. 
Same biuro Propagandy nieści s»«i przy Krae^czatyku 
w hotelu Ciranc, *

Zebranie Muczymsm imonsłtiegD.
. Na z»pr°! "^nie lwowskiego Oddziału P. T. P. ze- 
cr«b się wczoraj licznie nauczycielstwo szkół po­
wszechnych IP« —wowa. żebraniu przewodniczył dyr. 
'*htńishiwski.

Srrawę świadczeń nją rzecz nauczycielstwa pod 
v>rlędem op<>łu j dwumocgpwego pola, należnych 
°d gn lny, w m> >! najnowszej ustaw™ szkolne}, refe- 
f°Wal dyr. M. Sicińskl. Reierant Unówii szczegółowo 
Mzyw&zący projekt Sekcji V., jak również przedsta- 

sposób dostarczenia nauczycielstwu polu w tiatu
rae.

Po ożywionej dyskusji, w  które} zabierali głos 
R. Kwiatkowski, Jaremko, ...zajowski. Szambiłó 

nji .i inni, uchwalono jednogłoś ; domagać się sta­
nowczo:

a) wypłaty' równoważnika f.eńiężnego. Sjf opał
6 mieś. ok.es t. j. po koniec grudnia ub. roku, b|p- 

'i,, podstawę przy obliczeniu Irzy palenlsira;;,
b) dc starczenia opału w  naturze ^  , bieżący;

Przyjmując jako minimum 2 pokoje z ktKhnią.
W dv«?kusji uwydatniło się silne żdziwienie i żał, 

** Przyjęcie oyojektu Magistratu Drzcz Sekcję V. od- 
by»o się bez nwsułwdnirnia opinju wyrażonej na P »

Przednich zebraniach nauczycielskich, na których 
szczegółowo sprawa ta była omówioną. To też zgro­
madzenie domagało się bezwarunkowo od nauczyc5eli 
zasiadających w tut. Radzie jnjejskie,‘ przeprowadce- 
nla uchwal, odpowiadających słusznen.u żądaniu na­
uczycielstwa m. Lwowa.

2t względu na spóźnioną porę, yskusK nad dro­
g i  częścią referatu odłożono do następnego posiedze­
nia.
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Apel de nrzędo maiki z liclisą i spekulacją.
\iviaz z ogłoszeniem urzędowego kursu warkl 

polskiej, m  wszystkich w ysuw ach sklepowych roz- 
pocięla się skrzętna praco przerabiania wystawio­
nych na widok publiczny cen. Kupcy skrupulatnie 
asunęli ceny dotychczasowe i wywiesili nowe, zazna­
czono bodaj ulówkiem na świstku papieru. Nowre cc n v  
uv1docznione są po dawnemu w koronach, z tą tylko 
różnicą, że cena podniosła się o 25—100 pror, zależnie 
od rrzekonań g/ełdziars! ich kupca. Równocześnie 
z podniesieniem się cen towaru, niektóre artykuły, o- 
ftarowu.it leszcze onogdaj na sp-zedaz w dużej ilości, 
ziiikly ze sklepów by wyleźć na światło dzienne po 
jakimś czasie, gdy kupiec będzie mógł bez proiestu 
khjen*a, znudzonego poszukiwaniem towaru, oświad­
czyć, że artykuł podrożał. Oczywiście wówczas zni­
kną tabliczki z cenami w koronach, i  ich miejsce zaj­
mu ceny w markach.

Na targach i w sklepach zarunowai Istny chaos. 
Wszystkie dzienniki przepełnieni są ssargami na nie- 
suruicnność kupców, ba nawet instytucji magistra­
ckiej. Celem ujęcia panującego chaosu, naturalnie w 
obecnym momencie przejściowym, władze rw$zs po- 

i winny postawić nn nogi ca‘y aparat, celem przyjścia 
i t  i.cmocą cbdzietanej pt*y każdej spisobrości lud­

ności
Urząd do wałki z iichwą | spekulacją w  pierw­

szym rzędzie powlnicp energii znie ująć w swe ręc* 
akcję, określoną lego pe>nyrr> tytułem. Putlicznośó 
zas, idąca iiajtzęściej po linii najlżejszego oporu, po­
winna w każdym poszczególnym wypadku p ro fitu -  
w aa ptztciw  haniebnej spekulacji i hyjeny paskarskie 
oddawać w ręce władz.

Chcenie trzeba zwartej akcji by opanować anai 
cl.Ję spekulacyjną w pierwszj ni momencie i nie po­
zwolić na stworztnie faktów dosenenych.

I : a s  r t n f t  m i y Ą

Ili illilSiit lotjl
U etiy  p ren u m eraty  i  p o lrT jrn czr-o  an -  

rnehn .n&ajdiąją c i f  w n i  g łó w n o .

W ia d o m o ś ć  b i e d c e ,
Ł w iw , 23 stycznia. 

Rtiiertirrr Teatrt. mle^kiegot
W t czwartek, 29 stycznia b. r. o  god^z 7 wiec*, 

po -az pierwszy „fantazy", ou irat w 5 akt. Juliusza 
Słowackiego, z pp.: Trapszo, Pillerową, Hałacińską, 
Weriiicz. Jankowską, Tarasiewiczem w roli tytułowej, 
Rydz-wskim, Ratsciiką. Lcrewiczem, Bieledwn i 
Bot hlkem.

W piątek. 30 stycznia k  r. o godz. 7 wiecz. „Lyzl- 
strai?", M'>trctka w 3 akt Lincke‘go.

W sobotę, stycznia b. r. o godz. 3 popol. „Wą­
sy i peruka kom, w 3 akt J. Korzeniowskiego w Hie- 
zmierionej obsadzie.

W sobi tę, 31 stycznia b. r. o godz. 7 wlecz. 
„Tiaviata“, opera w  4 Akt. Verdie‘ao z pp.* Bandrow- 
oKS., Li»\vC2yńskim 1 Sieroszcr^sklm

W niedzielę, 1 lutego o. r. o godz. 3 popoł po raj  
7 mv „Seans", operetka w 3 akt. St. Dunikowskiego * 
Fr. Koniora w niezmienionej obsadzie.

W niedzielę, 1 lusego h. r. o gocz. 7 w po raz 
2 gi „Fantazy". dram. w 5 akt J. Słowackiego w nie- 
zmienionej opadzie.

\Y ićr.itdkiałek, 2 lutego b. r. o godz. 3 i pół ppoł. 
„Murzyn *. kem. w 3 akt. Szaniawskiego w niezmie 
aiont, obsadzie. J

W pcnied7ialek, 2 lutego b. r. c godz. 7 w. Róża 
Stambułu", operetka w 3 akt. L. Fa>la z op,; Miłow- 
sitą, B ianow iczów ną, Kuligowskim, Jusflinem 1 
Folańskim.

We wtorek, 3 luiego o. r. o godz 7 w. „Tcsca", 
opera w 3 i.kt. Puccini‘cgo * PP-i Korolewicz1 Waydo- 
wą, Lowczyńskim i Okońskim.

We środę, 4 lutego o. r. o goJL 7 w. po raz tTŁ-Ci 
..Far.tazy", drt.mat w 5 akt J. Słowackiego w nie- 
znrie-.icnej obsadzie.

— Repertuar teatru Ul-art „Czwórka* (ul. Rejtana 
L : 3.);

Program Xill. od piątku 23 stycznia codziennie o 
20d*. 8 mej wiecz.

Gościnny występ! Ron.uald OIŁRASlENSKI. ja 
h«» „Ka'uv artarz". FauHna Noskrwska — piosenki li*

3

ryczne. Anda Kitscł.mrn. Marek Windheiir w nowyer. 
numerach solowych. „Sen Salomona Pomerarca*, 
sketsch w i. ektic Kum i dc Toma, prany w teatrze 
„Czarny Kot" w Warszawie przez trzy miesiące z 
rzędu — z. R. Gieiasicf.-ktfi w fili tytułowej. Nadto 
biorą udzirf Maria Czajkowska, A.«Ja \itsclinran, Mt 
chał Halicz, Zbigniew Orwicz, Jerzy Rysiei, Marek 
Vrinji>icim.

W’ przygotowaniu nowa rew ja p. b: „Gnfałtu, co 
się d;iec*‘!

Bilety od.9  — 6 u U. Seyfartlia (ul. Akademicka
b), a vd »Hej wieczorem pizj kasie teatru.

—Połączenie telefoniczne z Wiedniem 1 Wcsszawą 
przerwano wskutek czego nie otrzymaliśmy po pół* 
n&cy od Polskiej Ajencji relegrałicznej depesz

-  Zebranie crionków stronnictwa icmokrat. czno* 
narodowego odbedzie się w piątek, dnia «J0 stycznia 
t .  r. o godz. 7 wiecz. w  lokalu przy u l Pańskiej U, 
I. p. — Na porządku dziennym: Ciąg dalszy dyskusji 
nad programem stronnictwa na kresach wschodnich.

—„Polski Zwtązen Niewiast Kat(JleuIch‘‘, n i  P a­
lowskiego I. K>, II. p„ przypomina piątkowe zebranie 
tfwarzyskie, dnia 30 bm. Przedstawione zostanie: 
„Spra\ ozdinie z pobytu w Warszawie, Warmii ! 
tidaiisku". — Wydział prosi o liczne przybycie panie, 
należące do Związku \ łaskawych gośc>. 524

— „O Kamieńcu Podolskim w cuieiach |  zanytkach* 
jeszcze raz mówić ordzie p. Micha 1 Kolie w piątek, 
30 bm. o godz. 6 wieczór w sali Muzeum przemysło­
wego, ilustrując wykład przeźroczami z ostatnich fo­
tografii por. R. Hnbcra i Greinp Nie wątpimy, że 1 
tym ra?tem sak  zaptlni srię publicznością, zwlrszczL 
ta, która nie miała sposobności słyszeć ba-ilzo piękne­
go i ciekawego wykładu, jaki wygłosił jeden z naile 
pszych znawców tego niezwykłego obronnością t 
pię1 noścfą położenia grodu na kresach Rzec dospo- 
1 tej. Jest to jeden z cyklu wykładów o „Zamkach 
krisów ych polskich", które urządza „Tow. opieki nad 
zabytkami sztuki i kultury" we Lwowie. — W przy* 
gciowaniu są dalsze odczytv o Zbarażu, Dubrne. Bro» 
dach, Poohorcach i Żółkwi, oraz cykl o miastach pol­
skich jak Toruń, Wilno, Lublin, Warszawa i inne.

— Komltei Rautu prasy odbył wczoraj ostatnie po­
siedzenie u p. prez. Neumanowej, na Którem zapadły 
ostateczne postanowienia. Urządzone będą celem uni­
knięcia ścisku 2 bufety; jeden w t. zw. cukierni obok 
małej salki, drugi w górnej sali bilardowej, którą Ka­
syno i Koło łit-a r t wyjątkowo na Raut prasy odstą­
piło. Artystyczną wartość rt.ają Karnety na -en Raut 
przygotowane. Mała salka będzie bardzo pięknie de­
korowaną z nwz^ędnieniem użycia lej także na tań­
ce. Karty wstępu wydaje od aziś. czwartku miedzy 
godz. 4—8 w. sekretariat Kasyna i Kola litart.

— Pod ouSką. Na wieczór kostjumowo-maskowy 
Kasyna i Kola lit.-art., który odbedzie się w przyszłą 
sobol; 7. lutego, ilość kart wstępu będzie ograniczo­
ną. Bilety dla członków 1 Icfc rodzin wydawań- bedą 
we środę i czwartek 4. i 5. lutego, a w piątek 6. lute­
go dl* gości wprowadzonycn. Komitet wieczcru od 
przysz.ego V'torku będzie uazielał szczegółowych 
informacji, dotyczących grup 1 kostiumów,

— Wiadomości teatralne. Po siedmnastu przeszło 
latach wraca we c2wartck znów na afisz teatralny 
..Faiitazy4* Słowackiego. lest w tej sctuce respolenlo 
finezji z irnpcrtj nencją, wykwintu z urokiem i fanta- 
zyjnością, jakiej niema równej w literaturze polskiej. 
Skrzy się wartki djaiog od migotliwych gwiazd pra­
wdziwej potzij. tryska głębnklcm uczuciom, skropio- 
ucni z lekka drobnym deszczem ź-rtctiiw ej iror L

pantazcgc, człowieka o sercu rcnnntykn. a wy­
obrażeniach i sądach konse-w atysty, rrzpieszczonero 
prrez życie l kobiety, kochanka i po^ty zarazem gra 
f>. Micha? Tarasiewicz, który ongiś w rłerwszych 
nienial dplach otwa-cła obecnego teatru łostać tę 
kreował. Idi-.Ua, wyrażająca, najpełniej luche izasu, 
świetnie uosabiającą egzaltację, sorzeetność pożą­
dań — fced?łe p. 'rena Trapszo.

Tw.udo narysowaną postać Ma^jra, a niesłycha­
nie złożonej, szlachet! *j strukturze duchewoj otwo- 
rzr' p. Ryd7ew'sM. Jana, któ.-cgo "tacza nimb mę­
czeństwa, grać będzie p. Boehlke.

Dur ną 1 tragiczną, pełną milczenia 1 smutku Mn* 
nę p Iska odtworzy p„ Hałacińska, ko.itrastem Jej a 
siostrą, o jasnvm. dziewczęcym uroku jest Stella, któ 
rą edegra p. Wcmicz.

Zrujnowanego magnata i Jego żonę —■ paro ł-ełną 
komizmu — eden  ają jako hr. l?csptKtowle pp. Pille- 
row i i Ritlecki. Przyjacielem Fur szegu, trzeźwym 
Rzicznickim r.ędzie p. Larewlcz. Teuem, ntezrówma- 
nym w swoim roazaju ks. Legą będzie p. Ratschka,

Sztuk Słowackiego — z wielkiego polskiego re 
rrrtnaru  — prowadzi p. Ta*asłewicz. Ukazanie się 
Jej na scenie naszego teatru budź; powszechne, zro­
zumiałe zainteresowanie

— u * r iiaredowy dla Piłsudskiego. (Komunikat)
Zgadnie z apelem Głównego Komitetu oo utworzenta 
Komitetów prowincjonalnych, ostatnio powstały Ko­
mitety prowincjonalne Daru narodowego dla Piłsud­
skiego w Białymstoku, Pińczowie, Hrubieszowie, 
Mławie, Mińsku Mazowieckim, Miechowie, Jęarzefo- 
wie, w gminach: Nagcrzany, Góry, Filipowuce, orar 
w całym prawie powiecie Pirczowskinr Powstają 
również pc w'siach Korniiety lokalne. Miasto Tarno­
brzeg wyusygucwelo L090 kor. na Dat narodowy dl*
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Piłsudskiego. Sejmik powiatowy w Kole ucf walił ©■ 
podatkowani i po 27 fen. * morgi na Da*- narodow  
dla Naczelnika Państwa

— Mróz od dwóch dni rozwielmożnil się w roz­
miarze. którego nie notował aotyjiozas an1 grudnio 
wy, ni styczniowy terinomentr. Zjawił się na utra­
pienie mnogich rzesz, przepędzających życie w chło­
dzie bez opału. W aniu v'czora> , i wskazywał ter- 
tromentr 18 stopni poniżej zera i przez cały dzień nic 
można było zauważyć tendencji zmiany. Włościanie, 
którzy z okolicznych wsi przybyli na targ, wyrażali 
gdanie. io  silny mróz po rwą jeszcze przez dwa ty­
godnie.

— Marka I korona. Niesumienni kupcy — jak to by­
ło do przewidzenia — zaczynają wykorzystywać nie^ 
świadomość ludzi i biorą marki za korony. Wczoraj 
pobrała rzeźniczka na Krakcwskiem niejaka Barań­
ska od pewnego emeryta zapłatę za mięso, licząc 
markę za koronę. Pokrzywdzony zvtócj! sic do poli­
cji o zwrot nadwyżki.

— Niesłychany wyzysk właścicieli poawód. Rosną­
ca z Jnia na dzień cena przewozu towarów, jako na­
tu r  lny skutek dotkliwego braku koni, nikogoby nie 
dziv iła, gdyby nie fakt, że dzięki innym zbiegom oko­
liczności właściciele podwód w niemiłosierny sposób 
wyzyskują krytyczną sytuację konsumentów f wybi­
jają cenę do granic, jaKicbby niKt nawet w śnie ni* 
przypuszczał. Tak n. p. donoszą nam, źc za jednorazo­
w y przewóz drzewa z dworca c!o mieszkania jedno­
konnym wozem, zmuszony był jeden z konsumentów 
*a,,łacić 250 koron. j t  zatem sumę, któi* nie stoi w żar 
d»!oj proporcji ani v stosunku do wyświadczonej usłu­
gi. ani też w stesunku do kosżtów utrzymani? konia. 
Powodem takiego stanu rzeczy jest — jak słuszni* 
utrzymuje nasz iniormator — brak cen maksymal­
nych, ktćreby jcciyn.e ten niesłychaiy wyzysk ukró­
cić mogły. Sądzimy, że sprawą ta inien zająć się 
już w najbliższym czasie Li rząd zwalczania lichwy, 
gdyż w przeciwnym razie wyzysk właścicieli podwód 
nie tylko pozbawi mniej zamożnych możności korzy­
stania z przewozu, ale przyczyni się także do jeszcz* 
większego podrożenia i tak już ponad miarę drogich 
artykułów najniezbędniejszej potrzeby.

— Smutne, ale orawdziwe. Urząd pocztowy w  Ja ­
rosławiu dotąd jeszcze używa do wysyłki listów da> 
wnej pieczęci „Jarosiau“. Czyżby sporządzenie nowej 
pieczęci w  Jarosławiu było tak trudne?

— Władysław Łomccki, chłopiec 16-letni, zamiesz­
kały we Lwowie za rogatką stryjską, zabrany w  li­
stopadzie roku zeszłego przez ukrt.ńców, zaginął fces 
wieści. Ojciec prosi tych, któazyhy przypadkowo coś 
o zaginionym wiedzieli, aby dali łaskawie znać do 
„Słowa Polskiego".

Tn ja dzieci 
uduszonych dymem.

W  Pasiekach Halickich pod 1. 13, w domu babiń­
skiej. mieszkała rodzina robotnicza, złozona z Micha­
ła Witecha, żony Jego i trojga dzieci, Franciszka lat 8, 
Zofji lat 5 i Marjana 1 rok liczącego. Zajmowali oni 
jedną biedną izdebke. Z powodu dotkliwego zimna 1 
braku opału, wybijał? się Witechowie wczoraj o godz.
2 w nocy do lasu po drzewo. W chałupie pozostawili 
śpiące dzieci, starsze w łóżku, najmłodsz** w  kołysce, 
a na stole płonąca lanmpkę.

Lampka ta stała się nrzyczyną niecrczęścia. Oto 
po odejściu Witechów. cała lampa zapaliła się a pło­
nąca naft? objęła stół, deskę pri,y oknie i leżącą tam 
poduszkę z siana, chroniącą od zimna. Izbę napełnił 
duszący dym. I byłaby cała chałupa spłonęła, lecz 
dym stłumił płomienie a dzieci pozostając w  dymie 
przeszło godzinę, podusiły sle na śmierć.

W godzinę później wrócili Witechowie. Ody uj­
rzeli co sje dzieje w izbie, rzucili się na ratunek dzie­
ci i mienia swego. Niestety. Dzieci nie dawały an! 
znaku życia, a ratunek wszelki był już niemożliwy. 
Następnie ugasili oboie og’ea, który zagrażał już 4eraz 
całemu domowi,

Rano uwiadomiono o iym wypadku policję. Na 
mlelsce wyjechała komisja policyjno-leicarska, która 
stwierdziła powyższy przeciec nieszczęśliwego wy­
padku. Dr. Stachiewicz po stwierdzeniu śmierci dzie­
ci, polecił zwłoki odstawić do Instytutu nrdycynj 
sądowe],

Z SALI SADOWEJ.

fafa rzątfów ń m M &  '■
(Rozprawa Var*seIIegu 1 •»  Piąty dzień).

(zo) W dalszym ciągs «?woD» zeznań, dal św. 
Sieczkowski char k tery s ty kg Żarskiego. Był to spry­
ciarz, który poradto miał fizyczne warunki, aby swo- 
jemi czarnemi, głęboko wpadnięteir; cezami magne- 
tyzować danego człowieka. VumeJlemu obiecywał 
żarski, że pomoże mu do ucieczki, jezdi wyjaśni gdzie- 
ufr**yta jest bioń.

Następnie zgłosił się p. Jan Wcs-.eln z życzeniem 
sptostowania niektórych zeznań. Przypomniał sobie 
mianowicie, że jak VariselIego prowadzono prziz 
ulicę, z dwoma żołnierzami, to rrzed nim w jakiś czas \  
szło 10 żołnierzy ukr. z btgnetami. Widocznie szłn •> i 

jakąś rewizję, a mówiono, że 'Towadzą V risellego, j 
bo czegoś nie mogą zn; leże. 7eznał również, że o

mjcjscu, gdzie był zakopan" karabin maszynowy wie- 
'  ■.iL oprocz werkmistrza także s \n  tegoż.

Sw. Tadeusz łlli/a,. u któ>ego Variselli mieszkas 
przez kilka tygodni w jesieni 1518 r„ c harakteryżuje 
oskarżanego, że był niedojrzałym cluopcem, robił 
wrażenie dobrego Pol ku, zachowywał się zupełnie 
ptzyzwoicie. Juz w  styczniu 1919 r- słyszał świadek 
od prof. A. Birkenmajera, że Varisell? porobił w wię­
żeniu jakieś zeznania ODCiążające P. O. vV„ skutkiom 
czego świadcK ze Stryju uciekł. O tern, że Vaiiselu 
był komendantem sekcyjnym od połowy listopada 
do połowy grudnia, słyszał Huza od oskarżonego, od 
prof. Birkenmajeia i Innych.

Następny świadek Z. Klarstefu recte Szczcfski. 
Słuchacz praw 1 urzędnik magistratu w  Stryju, był 
członkiem P. O. W. i brał udział w zebraniu młodzie­
ży w Sokole stryjskim, przyniósł spis kilkunastu łu­
dzi, który potem przy rewizji znalezione. Siedział 
w  listopadzie 1918 r. w więzieniu ukr. razem z Vari- 
Swllim. Omówili się, jak będą zeznawali przed sędzią 
śledczym i zgodnie do tego zastosowali się. Sw'adka 
podówczas wypuszczono, aresztowano go ponownie 
3U. stycznia 1919 i wywieziono bez śledztwa do Tar­
nopola wraz z 47 innymi, \vś**ód których było około 
10 Peowiaków t reszta zaś ludzie na stanowiskach, 
iub starsi, którzy do niczego się nie mięszali. Kiars- 
feld wytłuszczony z Tarnopola, wrócił po kilku tygo­
dniach do Stryja, gdzie 4. maja 7910 byt ponownie 
aresztowany. Do celi, w której siedział, wepchnięto 
Żarskiego. Ten zaczą wypytywać, gdzie jest ukryta 
broń. w‘dząc jednak, że nic nie wyciągnie, wylał no­
tatkę, w której miał zap’sane, ze Klarsfeld brał udział 
w zebraniu w Sokole. Gdy Kłarsfełd temu zaprzeczył, 
naprowadził go Żarski do każui, gdzie siedzieli So- 
oolt i Medyński i tam pod frrozbą bicia Medyński po- 
twieidził fakt co do zebrania w Sokole i udzjalu w 
niem Klarsfelda, Świadka wezwano potem do kam- 
ęelarji i chciano koniecznie aby się przyznał, i e  Pył 
szefem sztabu (!), czemu ten naturalnie zaprzeczył. 
Żarski zaczął wówczas Klarsfelda okładać kułakami 
i bić po twarzy- następnie położono go na lawie 1 da­
no mu 20 kijów, jeden zaś z żołnierzy ukr trzymał 
mu nogę na karku. Podczas przesłuchania u Yeoćoro- 
wicza, zarzucono Klarsfeidowi, że był na zebruiiu u 
YarisJIego. na którem ogłoszono rozkaz pogotowia 
w razie przytycia do Stryja 90 pułku p., kiedy świa- 
iek  zaprzeczy!. powofał się Teoaurowicz na zeznania 
Lachowicza. Skonfrontowany z KUrcfeldem Lacho­
wicz, potwierdził swe zeznania, zaś VarlsslH powie­
dział, ze raz Klarsfela był u niego, ale kiedy, nie pa­
mięta. Temu cby świadek był „szefem sztabu", sta­
nowczo Varisełli zaprzeczył.

Cc dc Hubalt, zeznaje świadek, ż t  pozrał go 
w drużynie skautowej L bywał u niego na zebraniach 
sekcyłnych. Słyszą!, że Hubaia był areszurwany w 
styczniu I9’9 r. za jakąś kradzież. Kiedy Klarsfelda 
aresztowano w maju, przyszedł do niego żandarm 
Petryk i powiedział: teraz już two’cli zeznań i ie po­
trzebuję, bo już Huhal powiedzą!, kto byt w Sokole.

Zakrzeską widywał świadek w więzieniu, ale nic 
o  alej nie umie powiedzieć.

N» zapytank prokuratora, dlaczego tylu ludzi 
aresztowano i to po kilka tazy  tych samycli, opowia­
da Klarsfeld, jak Ukraińcy mieli dobrze zorganizowa­
ną służbę wywiadowczą. Drzytacza komiczny eol- 
zod, że kiedy raz w restauracji siedziało jakieś to­
warzystwo, i jeden z panów powiedział kilka stów 
po łacinie; aresztów no nazajutrz wszyitklęh. którzy 
trz y  ytm stole siedzieli.

św . Eckstel. kapral, podobJe jak tani wtrącony 
był do więzienia a osławiony Żarski i wobec niego 
używał swoich metod dla Wydobycia wiadomości. 
Przed świadkiem chwalił się Żarsk’, żc udało mu się 
wydobyć różne zez ia,iia z VansełIego. Eckstein sie 
dział w jednej celi z Yariseflim, który mu opowiadał, 
ie  po swojem zaa.-esztowanju widział iaic Żarskiego 
wtrącono w bieliżnie do celi bez szyb, dano mu za 
postn ie  wiązkę słomy, nic dziwnego więc, że mu 
zaufał, świadek siedząc w  więżfeniu uważał, że Va- 
rlselli by! w  dobrych stosunkach z .‘Jarskim dzielił 
sit z nim jedzeniem i papierosami. Eckstein me przy­
puszcza! jedn*k, aby VariseIIi zdradza! rozmyślnie, 
irważal go za dnieciaka, a stosunek pouf&Jy z żar­
skim tłómaczył sobie zżyciem się wieżnia z więźniem.

Cc do Zakrzewskiej, to świadek widywał ją w 
więzieniu; spacerowała często P°d rę^ę z Żarskim. 
Gdy przyprowadzono do więzienia P. Firłejową, mó­
wił Żarski, że uwięziona do niczego si; nie przyzn?.- 
je „ale mv na babę poszlemy oabc. to się wszystkie­
go dowiemy".

Po zeznaniach Br. Petatego; oficjała starostwa 
w Sbwiu, któie nie dostarczyły żadnych nowych 
szczegółów, prauwodmezacy o godz. 4- odroczył roz­
prawę do następnego dnia.

Rozprawa przeciw sierżantowi uieraińskiemu Pa- 
konowi, oskarżonemu o zamordowanie kap!tanc Kop 
cia, została odłożoną z powodu że oskarźor y  Ieźy 
chory w  szpitalu.

„ru^atPliM f tytż;nia.
• Pojawił s»ię memorjał Morgenthńua, stwierdza­

jący niezbicie, że w Polsce nie było pogromów — 
cle rń •( •:zaśnie n^mnl na ren t e r  -u poławiam się

wynurzenia „hacefiry" — typowym wschodnim fa- 
katyzmem przejęte i jakiemń dzikiem zacietrzewię- 
n cm zabarwione. Czytamy os łownie pod adresein 
Polaków

„Przekleństwo Boga spoczywa na azi< ł :h rąL 
splamionych krwią; gmachy budowane na kościach 
ludzi niewinnycn runą; fundamenty oparte m  gro­
bach ausz czystych, rozpadną sie. Historia z::n snra 
wiedliwość.„“ A Jehowa jest bardzo mściwy według’ 
żydówek Ii ;go pismaka, bo „Nasz Bóg jest Bogiem gor- 
liwia mściwym, przestai wodować, porzucił oręż i po­
szedł z nami do niewoli" (!!). „Jad drapieżnego 
zwierza wstrzykiwany przez tych, którym się teraz 
szczęsct (!), powróci do nich, w^.rgnie do głębi ich 
istnień, zburzy ich gmach i wywróć* ich budowie. Dla 
zwietza leśnego, jego wspólnika i pomocnika, niema 
miejsca w społeczeństwie Iadzkiem. Wszelkie miejsce, 
ma którem stąpnie jego noga, zam.eni się ra  głuchą 
puszczę, Kto tego się nie nauczył z doświadczenia 
lat dawnych, przekona się o ten. na własnem ciele 
w  przyszłość1'* itd.

Po przeczytaniu tegc wylewu niena ./istnych 
uczuć, przekleństwa rzucających, trudno mieć ziu- 
azeuit co do icgo, jak o nas myślą żyazi...

f f a a o m o ś c l  glBfcofr -
W'e« jń  28 st>c:nia. (PAT) Cjielda.
Renta majowa 110*—. Austr. renta koro tteyą 

103*—-, Rents luto va 115 —, Węgieiska renta koro­
nowa — —, Losy tureckie — ■, Ancbbanfc 
1180-— Bank”eretn 1040, fc5odencreduansta t300r  -  
C reJitanst„l:‘.330, Bank deoomtowy 117C — Lin* 
deroank 12EJ:—, Unionbank 1100*—, Ż v u;tenska
banka 1910*—r, Kole, póvn o c n t  •—. Kolej po
łudmow 825 —, A rbifty 1405*—, Berg uiid Huet-
ten 1290C, Krupp 1677*—, Pragar E i s e n  ,
Rim? 3950 — Skoda 2895 —, Zieleniewski — ,
Fanto 14200, Gabryjskie Karpaty 1150C—, 13 dic|a 
13.750—, Schodi.ica 12.000, Austr. koieie 4820'—, 
Węgierskie koleje — , Poldihutte 3595 AddIIo 
5100’, Merkur l l ! 5 ,  rrio rte ty  kol. połudn.i6J5*—,
Węgierski Zakt. kredytow y Bank obrotowy
89^— .

K u r s a  g i e ł d y  w o w ^ k i e j .
Kurs szacunkowy i  23 stya nia 19?0.

L Akcje z? sztuką (włącznń 7 kup. błeż.
Wartość nominalna oraz ostatnia dywidenda

Waluta kotonowa
ofiar.; ts<uno

osnk poiski dla handiU I f f in ą y A l 400—24 060*—
Bank Ludowj 20C-10 ćOó -
Bani- hip. ze elny 400—24 185* —
Tow Gór1* 200-14 lOoO* —
Tow. Zieleniewski 200—10 I o-—
Tow. Wang 2u0—0 !75>-
Tow. Przeworsk 1000- -80 215)*—
Tow. Rakszawi 2dt—U 450 —

wowski ak*. Zakład zastawniczy 400—K fijfl*—
u ,. a„v. fabr. k' 200—3®/o ?25 - -

Tow, Chodorów 1W 9 (zredukowane) 4^tr— ------
bank hip. ga. 400 -  28 72 0 --  —*—
Bank p ẑ  nysłc y 4u0—20 Ś30— —*—
Browary lwowskich 500- -oc H20*- - —*—
Bank ?.’Sip. kred. gal 409—24 30*-- — .
Tow. O Jot.. 200-0  i  .
PotsJe "Iow. handlowe 200—0 490‘—
Zajady e’e tr 5i< sza 200—6 fc t-— —•—
Po’s ? nalu? M. 500 1530-t- —*—

Kurs? trdr J o ro
«i. Listy za..tawns r  100 itsr. (h -» kup. bież.).

Tow- Kred. ziem 4’,^/r 108 — 10v —
Tow. kred. ziem. 4°/i J03’— ł04'50
Banku kraj, ga1 4l/^/i ’ Jó -- 107 —
Bani u kraj. gal. J/< 03*-- 105'd0
ian1 u hip. 4‘/t#/« 0150 102'!;'
Bani u nłp gal 4°/o *03'50 S04 50
Banku kred. Ziem 4*;//fe 105 — 107-—
Banku hip. zemel. 4Vi°/o 105 — 106*—
Bank pojski dlŁ . andlu ł przet... 4*/*.. 105*- 106--Bank polski dłe han

tli. Obligl za 100 ker. (bez kup bież.). 
Komun. Banku kraj ń1/*/# 

omun. b-mku kraj. 4a/»
Kolei lokalni, 4p/o 

oźyczka kr?) z r. 189^ 1904, 1905 4®/o
I ożyci-Ka kra], z r. 90C szkolna 4«/o
c oźyczka kra4 z r. 1913 4l/'sow
Pożyczka kraj. z r. 1914 4*/»/<
4°/0 Pożyczka m. Lwowa z r. 1896,1900,191J

105
9950 

Kil*— 
ICO .50 
■U050
<0̂ '50
; o z -
94-56

s06*— 
100*50 
1C'*~ 
01*50 
0'-51 

101*50 
103*- 
95-50

IV. Walatr

Redaktor cdpowiedzialny: bt utisiaw Biega,

Ido m>rtk polskich 4_
Ruble carskie po 01 rb 227*- 21*1’—

0 15 oo 500 „ 227*— 237-
W ft biobne 200*— 2 i v -

RubL Lumskie (p o 10 0, 60*— 70*-
n o (po 2 ») 55*- 55*—■

Cerbowadct (po 1000* 20* - » • -
Grzywiy (~> 50C i w,żej) 18' - 22*-
ICO Fiankow tra..cusktch .400*- — —
100 Franków szwaic. !4#0*— — —
1 Ł. Sterlng 5 .0 -
1 Dolai 60- - «j*—
1 Dolar kto.iaayjsKi 14 c - ^ > 4 .
lOr, marek niemiecWui 460 - _
Kio Le< kumuńsk.cb 364 - _— -
Liry n toskie inOO— _•—■

V. Dewtc
Wywata na Warszawę mm • m w—

n na Wieded 70- bu*-“
. n a  Prtię 245 - 265*-;
» na Berin 2/0 - 280»r
m na Paryż 1450-- - i& r Ą
n na LonJyn 5 0 0 - 55O- -

na Żurycb 1600- 1700’-'
Vi. rtata aa-iksws,

Stopa fc kontowa P. K. P. 6»f„

Z  drukarr1 ^słow a Polskieco** pod zarządem A utonie? ■ OokaaUMk


